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Przygody Galla Asteriksa 


Jest rok 50 przed narodzeniem Chrystusa. Cała Galia podbita jest przez 

Rzymian... . Cała? Nie! Jest taka osada, gdzie nieugięci Gallowie wciąż 

jeszcze stawiają opór najeźdźcy. A legioniści z rzymskich garnizonów 

stacjonujących w warownych obozach Rabarbarum, Akwarium, Relanium 
i Delirium nie mają lekkiego życia. 


Asteriks, bohater tych przygód. Maty wojownik, sprytny i bystry; każdej 
niebezpiecznej misji podejmuję się bez wahania. Asteriks zawdzięcza 
swoją nadludzką siłe magicznemu napojowi sporządzanemu przez 


Obaliks, nieodłączny druh Asteriksa. Z zawodu dostawca świętych gła- 
zów-menhirów: wielki amator dzików, Oboliks jast zawsze golów rzucić 
wszystko i towarzyszyć Astoriksowi w nowej przygodzie. Byleby tylko 
nie zabrakło dzików i porządnej bijatyki 


Panoramiks, Czcigodny kapłan plemienia, zbiera jemiolę i przyrządza 
magiczne wywary. Jago największe osiągnięcie to wywar dający nad- 
ludzką siłę. Ale Panoramiks ma w zanadrzu | inne przepisy. 


Kakofoniks jest wioskowym bardem, Zdania co do jego talentu są po- 
dzielone, On sam uważa, że jest genialny, wszyscy inni — że jest po 
prostu niemożliwy. Ale kledy siedzi cicho, to wesoły | lubiany kom- 
pan 


Asparanoika wreszcio, to wódz 
Dostojny, odważny, podejrziwy; ten stary 
wojownik budzi szacunak swych poddanych 
1 lęk wśród wrogów. Asparanoiks bol slę 
tylko jednego; że niebo zwali mu się na 
głowę, ale jak sam powiada: „Nie tak zaraz 
ten Ambaras* 
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ZAPANOWAŁ POKÓJ, CZASEM, 
PŁKO POLA WIAŁ SJEKODY | 
GERMANÓW ALE SZYBKI 

„MUSIAEY SIĘ, WYCOTYWAC. 
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W,DECTRTM, WAROWNYM OBOZIE 
RZYMEM W NMLOCZ, 


VON GAJUSĄ GLOBUSA. 
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ZANTONUJĘ PYESŃ 
GDWAGH NARZYM 
WOJOWNKOM 
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MILCZ. KALIGULO MIKRUSIE: 
W KONCU TYLKO TY OCHŁEJESZ. 
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